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PRZEGLĄD 
reku przemysłowego i handlowego 


W CESARSTWIE I KRÓLESTWIE. 
RAAL 
Przedsiębierstwa i spółki nowe—Produkcya węgla. — 
Sprawy cukrownicze — Sprawy gorzelniane, — (ży. 
wienie w handlu; handel drzewam do Gdańska; 
sprzedaż patentów. akon; rzemieślnicze. — Insty- 
tucyś kredytowe- Przemysł i handel miejscowy. — 
„Przetwory torfows rąbieńskia. 

Do notatek z dziedziny przemysłowo- 
fabrycznej, które podaliśmy w „przeglądzie” 
X. dodajemy jeszcze kilka: W okolicach Lu- 
blina buduje jeden z przemysłowców fabrykę 
papieru a że takowej niema w tamtych stro- 
nach, można więc przedsiębierstwu wróżyć 
powodzenie. | 
chemiczne wznosi nowe budowle, celem roz- 


szerzenia swej produkcyi, zwiększa też per- |wywozu dwóch milionów pudów rocznie. 


sonel pracowników, którzy składają się wy- 
łącznie z krajowców. Cukrownia Micha- 
łów przeszła na własność towarzystwa 
akcyjnego; ustawa odnośna została zatwier- 
dzong dnia 3 lipca r. b. 

Fabrykantom cementu uśmiecha się ko- 
rzystna dostawa; ministeryum skarbu wpro- 
wadza bowiem w obrębie całego państwa 
obowiązkowe używanie do robót i budowli 
skarbowych cementu krajowego—o ile spra- 
wdzonem zostanie, że takowy pod wzglę: 
dem dobroci nie ustępuje zagranicznemu. 
Ton rodzaj protekcyi sprawiedliwej przy- 
czyni się zapewne do ulepszenia produkcyi 
cementu. ` l E 
Nafta w Wójczy doczeka się nareszcie 
prawidłowej ekspłoatacyi —— jeżeli skonsta- 
towana obfitość. jej pokładów usprawie- 
dliwi nakład. Zawiązałą się w tym ce- 
lu spółka. kilku kapitalistów. Dobywanie 
nafty idzie a, jak na początek; z 
owodu braku dystylarni, nafta nie może 
być jeszcze odpowiednio oczyszczaną. Nad- 
mienić tu należy, że nuftę w Wójczy od- 
krył pierwszy p. Łyszkowski, galicyanin, 
już przed dziesięciu laty. 

Dla kopalń węgla kamiennego otwarło 
się w czasach ostatnich szerokie pole zbytu 
przez otwarcie drogi iwangrodzko-dąbrow- 
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Paweł Bourget. 


STRASZLIWE ZAGADNIENIE, 


Przełożył z francuzkiego 
Stanisław ITerm pow sjlel. 
—um— 


(Dalszy ciąg—pautrz Nr. 194). 

Nie kazawszy wpuszczać nikogo do sie- 
bie, usiadła na nizkim fotelu, znajdującym 
się w pokoju sypialnym, tuż obok palącego 
się na kominku ognia i zakryła twarz o- 
bu rękoma. i , , 

.Od czasu powrotu z Trouville, żyła ona 
w ciągłym, nieustającym niepokoju i to, 
czego lękała się jak Śmierci, stało teraz 
przed nią w swej okrutnej, niezaprzeczonej 
prawdzie. Wszak dziś, o godzinie drugiej, 
rozstała się z nim była w największej mi- 
łości i zgodzie? = 

Żartobliwe te słowa krótkiej depeszy kry- 
ły w sobie teraz widok nadeszłej nareszcia 
katastrofy. Jakiej katastrofy? Teresa od- 
gadywała ją aż nadto dobrze. Nie klama- 
no bowiem, opowiadając skandaliczną hi- 
storyę Jerzemu Liauran. i 

Podczas nieszczęśliwego pobytu w kąpie 
lach morskich odegrał się w jej życiu Je- 
den z tajemniczych niewierności dramatów; 
dramat, jaki się często przytrafia kobietom, 
schodzącym raz z prostej, życiowej drogi. 
Liecz czyny nasze, choćby nawet najgorsze, 
nie zawsze dają całkowity obraz naszej du- 
AU naturze pani de Saure znajdowały 
się najszlachetniejszo czynniki, jak również 
dojrzeć w niej było można grube, nieokieł- 
‘zane żądze. Dziwna mięSZanina zepsucia 
i szlachetności. Zdolną była ona popełnić 
największe nikczemności; lecz przebaczyć je 
sobie, jak to czyni największa część w jej 
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pismo przemysłowe, handlowe i literackie. 


Zachód o godz. 6 min. 7. 
Ubyło dnin godzin 4 minut 13. 
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Warszawskie laboratoryum |chodnią na dwa łata, zaś dla wywozu za 
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skiej, za pośrednictwem której węgiel ma 
ułatwioną komunikacyę do Cesarstwa. Pro- 
dukcya węgla w ciągu ostatniego dziesię- 
ciolecia wzrosła ogromnie, Wo rokn 1876 
produkcya kopalń krajowych wynosiła 27 
milionów pudów; produłtcya ta w roku 1884 
według danych statystycznych doszła do 
108,591,817 pudów, u można  przypusz- 
czać, że w latach następnych przyjmie jesz- 
cze większe wymiary, zwłaszcza że wydale- 
nia ze Szlązka pruskiego nastręczają spo- 
sobność zdobycia sił nowych roboczych, 
prawdopodobnie po nizkich cenach. 

W dziedzinie cukrownictwa faktem uaj- 
ważniejszym jest ustanowienie premij za 
wywóz cukru za granicę, mianowicie po 
1 rs. od puda wywiezionego i po 65 kop. 
od każdego rubla akcyży. Premie te usta- 
nowione zostały dla wywozu za granicę za- 


granicę wschodnią, aż do chwili osiągnięcia 
W sprawie premij toczyły się żywe rozpra- 


skiej. Obszerniejsze wzmianki o niej po- 
mieszczał „Dziennik” w dziale „Przemysł 
i handel” oraz w krespondencpach z Ode- 
sy w gsierpnin. Nadmienimy. jedynie, iż 
słusznym zdaje się być zarzut, żo. premia 
wywozowe dadzą sposobność: zagranicy za- | 
opatrzyć się w cukier po niezmiernie ta- 
nich cenach, fabrykantom pozbycia się nad- 
POI w mużliwie korzystnych warun- 
ach i następnie podniesienia cen do po- 
ziomu 'dowolnego; to jest zresztą jedynym 
ich celem, w myśl którego tak żywo agi- 
tują przeciwko obniżeniu cła od cukru za- 
granicznego; że konsumenci krajowi ponio- 
SĄ saa A zabiegów nie ulega wątpii- 
wości. Bardziej sprawiedliwemi zdają się 
być starania kapitalistów petersburskich, 
którzy zawięzują spółkę celem dostarczania 
cukru na Śyberyę, gdzie w niektórych 
miejscowościach funt kosztuje od 40 do 
75 kop. Spółka ta spodziewa się osiągnąć 
spore zyski, nawet przy znacznem obniże- 
nin cen. Źródeł zbytu nie brak, jak się 
pokazuje, potrzeba jednakże umieć je wy- 
szukać i wyzyskać. Jakie straty przynosi 
mienie narodowe, przez pozbywanie się pro- 
dukcyi do zagranicy za pośrednictwem spe- 


raz zaś, mniej uiż kiedykolwiek, mogła to 
uczynić, Wszak przez kiłka przeżytych mie- 
sięcy odczuwała, z powodu stosunków z Hu- 
hertem, słodkiej, nieznanej dotąd rozkoszy! 

Ach! jej życie! jej życie! Wszakże to 
własny swój obraz dostrzegała Teresą w 
drźących tych i zmiennych kominkowych 
płomieniach. Serce jej nabrzmiewało oba- 
wą. Ciężar dawnych złudzeń, złudzeń zbro- 
dniczych, przygniatał niemiłosiernie jej ser- 
ce. Stan przerażającej pomroki i niepoko- 
jów, w chwili poznania Huberta, rysował 
się jasno w jej umyśle. Teresa de Saure, 
przez swą dziwną naturę, podlegała nie- 
szczęśliwym dla kobiet skłonnościom. Do- 
dobna jej kobieta może być tylko ocalo- 
ną przez wyjątkowo szczęśliwe zamężcie lub 
też, gdy macierzyństwo, łamiąc energię jej 
sił fizycznych, skupia mocniej ay jej mo- 
ralną. Serce jej potrzebowało kochać a 
temperament, jaki posiadała, czynił z niej 
stworzenie namiętne, to jest, iż żywiąc w 
sobie marzenia miłosne, odczuwała jedno- 
cześnie nieznaczną potrzebę zmysłowych roz- 
koszy. Gdy podobna istota napotka w swem 
życiu człowieka, zdolnego zaspokoić podwójne | 
jej pragnienia, wówczas pomiędzy nią i męż- 
czyzną zawiązuje się stosunek uroczej, taje- 
mniczej miłości, o którem to pisząc poeci, 
niezdolni są nawet oddać całego zamknię- 
tego w niej czaru. Gdy zaś przeznaczenie 
rzuci na jej drogę życia człowieka, podo-| 
bnego mężowi Teresy, człowieka, który od 
pierwszych cliwił małżeństwa obchodzi się 
z nią jak z nierządnicą, obznajmiając ją 
ze złem, w całej jej nagości, gdy zabrudza 
czyny jej i myśli, ukazując cały sposób u- 
żywania rozkoszy, nie mająe przytem am 
odrobiny poczyi, hy zadówolnić drugą jej 
duchową połowę, wówczas kobieta ta staje 
się z konieczności ciekawą, zdolną popaść 
w najohydniejsze doświadczenie; w takich 
okolicznościach, bezpłodność jej nawet sa- 
ma, staje się dla niej szczęściem, Nie prze- 
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kulacyl zuiźkowej, 
rozesłany cukrownikotn w Niemczech, któ- 
ry wykazuje, że od sierpnia r. do maja 


rr 
die 


rb. mienie narodowe Niemiec poniosła 
tym sposobem do 50 milionów marek stra- 
ty na korzyść spożycia zagranicznego. 

*Truduo zaiste sprawiedliwie ciągłe na- 
rzekania cukrowników.  Ńprawozdania z 
działalności cukrowni za rok 1884 w Kró- 
łestwie Polskiem, z wyjątkiem dwóch lub 
trzech, wykazują znaczne zyski, a narze- 
kania były głośne i w rokn zeszłym. Z kra- 


nieją 133 cnkrownie, t. j. większa połowa 
z istniejących w Rosyi, donoszą, Że rok 
zaszły był dla cukrownictwa bardzo po 
myślnym, gdy bowiem jeszcze w r. 1583 
wywóz był o połowę mniejszym od przywo- 
zu, w r. I584 wywóz w porównaniu z przy- 
wozem był trzy razy większy. Wywóz 
zwiększył się szczególnie do Azyi i ma 
tam wszelkie szanse rozwoju w przyszłości, 
nawet: bez premii. 

Ze spraw gorzelnianych notujemy zawią- 
zujące się w Warszawie towarzystwo sk- 
cyjne rektylikacyi spirytusu, którego usta- 
ws, przedstawiona do zatwierdzenia, spo- 
dziewaną jest niebawem. | Towarzystwo 
wzmiankowane postawiło sobie za sadanie: 
podnieść upadające gorzelnictwo i ułatwić 
wywóz spirytusu za granicę bez pomocy 
pośredników. Rzeczywiście rozmaite po- 
wody przyczyniły się w latach ostatnich do 
upadku gorzelni. Wysoką akcyza, mane- 
wry spekulantów-wyzyskiwaczy, tajne go- 
rzałnie (rozpowszechnione w guberni wileń- 
skie; a probujące powodzenia i w Króle- 
stwie), przemytnictwo-——wszystkie te zapory 
sprawiły, że gorzelnie ziemiańskie wogóle 
z dnia na dzień wiodą żywot coraz to nę» 
dzniejszy, a w Krółertwie liczba ich stale 
od kilku lat się zmniejsza. Towarzystwo, 
o którem wspomnieliśmy, zamierza wybu- 
dować zakład rektyfikacyjny w Odesie, któ» 
ra dla handlu spirytusem daje lepsze szan- 
se ad Hamburga. 

-Z powodu potrzeby zadośćuczynienia prze- 
som o rewizyi kotłów parowych, odezwa- 
ly się skargi z guberni siedleckiej na ha- 
racz, który za dokonanie rewizyj kazał so- 
bie płacić technik guhernialny fubbi bo 


- |rodzaju kobiet, tego nie umiała nigdy. Te-|nost ona chociaż płomieni tych duchowych | 


i zmysłowych zarazem, w niemowlę: odzie- 
dzieczające matczyne pragnienia. Od matki 
też ta w istocie, nikczemmnej istoty, popchnię- 
tej nudą i opuszczeniem, mimo panującego 
w niej zimna —- do grzesznego obłędu, o- 
dziedziczyłn Teresa romansową wyobraźnię, 
wówczas, gdy w żyłach jej płynęła krew o- 
gnista prawdziwego jej ojca, pięknego hra- 
biego Branciforte. Dziecko to, płód roz- 
pustnika i szalejącej kobiety, wychowane 
było bez najmniejszych podstaw religijnych 
i bez jakiegobyniebądź hamulca, przez 
Adolfa Lussac, człowieka ostatniej moral- 
ności, którego bawił niezmiernie rozwijają- 
cy się przedwcześnie spryt małej dziewczyn- 
ki. Pozwałał jej być obecną na proszo- 
nych obiadach, na których to o uszy jej 
obijały się różnorodne rzęczy, których nie 
powinna się była nawet domyślać. 

Któż obrachuje stanowczy wpływ słu- 
chanych lub podchwyconych przez dziew- 
czynkę w krótkiej zukitnce, rozmów, na u- 
padek dwudziesto-pięcioletniej kobiety? 

Teresa, wydana za mąż w bardzo mło- 
dym wieku, miała dwa tylko romanse przed 
poznaniem Huberta. Dwio przebyte awan- 
tury spowodowały jej tak wielki nićsmak, 
iż poprzysięgła sobie nie wieć juź nigdy 
kochanka, 

Podobne postanowienia upadłaj kobiety, 
cierpiącej z powodu błędu, przyrównać ła- 
two można do podobnychże śŚluhów gra- 
cza, tracącego sto tysięcy franków, lub do 
nałogówego pijaka, który wypowiedział naj- 
większe sekrety w chwilach utraty przyto- 
mności. Głębokie przyczyny, sprówadzają> 
ce pierwsze cudzołóztwo, nie przestają i- 
stnieć, mimo, iż napełniły winną wszelkiemi 
możliwemi goryczami, Kobieta, przyjmu- 
jąca kochanka, mniej kocha owego kochau- 
ka od miłości samej. W dalszym więc cią- 
gu kocha ową miłość, mimo, iż ‘człowiek 
przez nią wybrany, zawiódł jej oczekiwa- 


nia. Dochodzi wreszcie do tego, iż wpadą:| 


_ objaśnia nas okólnik, 
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Rękopisy nadesłane bez vastrzeżeniamnie będą zwrachne. 


gubernia siędłecka nie posiada wlasnego. 
Czytamy. że gubernia siedleeka daje toch- 
nikowi lubelskiemu rocznego dochodu 5,475 


rs. Byłoby zatem pożądanem, ażeby kaž- 
da gubernia miała własnego technika a nie- 
zaleźnie od tego, ażeby ustanowioną być 
mogła stała taksa za dokonanie rewizyi 
wraz z kosztami podróży, dla uniknięcia re- 
presaliów. 

Ruch handlowy wogóle wzmaga się w 
Królestwie Usiłowania knpców i przemy- 
słowców, skierowane ku zdobyciu nowych 
rynków zbytu w Cesarstwie i na Wscho- 
dzie, w większej części wypadków uwicii- 
czone zostały pomyślnym skutkiem. W tej 
mierze oczekiwać można dalszej, skutecz- 
nej micyatywy ze strony warszawskiego to- 
warzystwa popierania handla i przemysłu, 
które zaj oto się sprawą zbytu produkcyi 
krajowej do Cesarstwa, Tem większej na- 
gamy warci są owi kupcy lub przemysłow- 
cy, którzy dyskredytują produkcyę krajową 
przez wysyłkę lichego towaru; mieliśmy sposo- 
bność czytać wiele faktów w tym faai 
a większa ich część odnosi się do rzenieśl- 
ników warszawskich, zwłaszcza szewców. 

Do ożywienia handlu przyczyniły się toż 
czasowe taryfy specyalne, zaprowadzone na 
kolejach rosyjskich na przewóz rozmaitych 
produktów z danych miejscowości. Tym 
sposobem i marmurom kieleckim ułatwiono 
zbyt do Moskwy a nafcie kaukazkiej drogę 
do Niemiec W Egipcie nafta bakińska 
skutecznie rywalizuje z 'amerykańską, O- 
statnio dwa okręty rosyjskie zawiozły tam 
przeszło 50,000 beczek nafty. Tu nadmie:, 
nić wypada, że ministeryum skarbu odrzu- 
ciło ołerię fabrykantów nafty co do jej 
opodatkowania, zostawiając sobie inicyaty- 
wę saniodzielną we właściwym czasie. 

Handel drzewem do Gdańska podupadł 
znacznie w r. b. a jeżeli zakaz przybywa- 
nia tam z tratwami, wymierzony przeciw- 
ko flisakom z Królestwa jest faktem urzę- 
dowym, handel ten upadnie zupełnie-—oby 
dla dobra przemysłu drzewnego w kraju. 

Ze sprzedaży patentów na prawo handlu 
i przemysłu wpłynęło po dzień 13 sierpnia 
r. b. do kasy skarbowej w Warszawie o 
(60,852 rs. więcej, aniżeli w odpowiednim 
czasie roku przeszłego. W innych mia- 


jąc z rozczarowania w rozczarowanie, za 
czyna smakować w samych tylko rozko- 
szach a niejednokrotnie lubuje się juź naj- 
ochydniejszemi zmysłowemi uciechami, 

Dzięki jednak idealnemu uczuciu, nieod- 
stępującenu jej nigdy, Teresa do Saure 
nie upadłaby nigdy tak nizko, Poczucie idea- 
łu nie było w niej do tyla silne, by módz zwal- 
czyć gorączkę zmysłów, wystarczało jednak, 
by we własnych jej oczach oświecić prze- 
paść, w jaką się pogrążała. 

Ta więc milcząca kobieta, którą wstrzą- 
sał czasami dreszez, niemal że zwierzęcej 
pożądliwości, nie była to epikurejka, lekka 
1 wesoła,—pierwsza lepsza Światowa nierzą- 
dnica. Zrodzona w porze, gdy wyrzuty su- 
mienia dręczyły jej matkę, Teresa smutną 
posiadała duszę. Źdolną była do popałnie- 
nia nieprawego czynu, lecz nie mogłaby 
nigdy popaść w rozkoszne to zapomnienie, 
każące korzystać z ulaltującej godziny i w 
którem to znpomnieniu z trudnością przy- 
pomnieć sobie można, pomiędzy aloe 
innymi, pierwszego kochanka, Nie, o tym 
pierwszym kochanku, o tym Fryderyku l 
zel, sprawiedliwie podejrzywanym przez Jo- 
rzego Liauran, nie mogła ona myśleć bez 
pewnej, szczególnej goryczy, Przypomina- 
ła sobie smutne przyczyny, które ją ku nie- 
mu popchnęły. Był to człewiek bardzo weso- 
ły i sprytny aż do cynizmu-—zdolności je- 
go umysłowe wystarczały, by mógł królo= 
wać w operze, u Tortoniego i w angiel- 
skiej kawiarni. Nadskakując Teresie, miał 
tyle zdrowego rozsądku, iż kazał się wyró- 
Żnić z pomiędzy licznych, otaczających ją 
wówczas rywali, którzy na podobieństwo 
dzikich zwierząt, zdawali się jakby węszyć 
ofiarę i bawili się w modrą dzisiaj flin- 
tncyę, Krótko i węzłowało, w zręcznie 
wypowiedaianych słowach i z pewną głę- 
bokością przekonań, zaproponował jej ro- 
dzaj asocyacyi w używanią rozkoszy, 


(D. c. R.) 


stach handlowych zaznaczyć można również podwyżkę cal SAR Rpa Bohra zapelay e 
a ważni ; ME s i ; | strój wywołał spadek kurs sksh indyjskich 

pewną różnicę na korzyść r. b. W Łodzi Kezniejsza dowozy z Chili i Laplata. 

wykupiono- patentów do dnia 18 września za| | Bawełna. Liverpool, 11 września, Ame- 

68,877 rs.; w roku zeszłym w tymże czasie |ryka potwierdza niepomyślne wiadomości o zbio- 

ZA 56,989 18. (Dok. nastapi). rach 1 oeenia-je niżej. Z drugiej strony o zakoń- 


ae CKE czeniu bezrobocia w Oldhamie nic jeszsze niewia- 
- ROZPORZĄDZENIA RZĄDOWE. 


jak w tygodniu poprzednim, również bawełna e- 
gipska, pószukiwana ciągle na wywóz i wsehodnio- 


DZIENNIK ŁÓDZKI. 


od puda, będą od takowej zwolnione z d. 
1 października, 


Ministeryum finansów wyjednało u rządu 


niemieckiego zniżenia taryfy za przewóz 
przedmiotów wystawionych przez przemy- 
słowców rosyjskich na wystawie w Antwer- 
pii, przy przesyłce tych przedmiotów ĮZ po- 
wrotem do Rosyi. 


Połączenie zakładów górniczych staracho- 


domo. Nie było więc powodu do zmian na targu: 
USTAWA OGÓLNA 


|ezy to pod względem obrotów, czy też usposobie- 

nia. Bawełńię- amerykańską w miejscu notowano 
rosyjskich dróg żelaznych. 
| Pas) > 


ZER Dział drugi. 
Przepisy o podsądności i przedawnieniu pro- 
cesów kolejowych i o porządku wykonywania 
wyroków w procesach przeciwko drogom że- 
i laznym. ` 
(Dokończenie—patrz Nr. 194). 
$ 181. Przedstawiciele inspekcyi dróg žela- 
znych, dostrzegłszy wyłamywanie. się z pod prze- 
"pisów lub rozporządzeń; celera których jest bez- 
pieczeństwo ruchu, i; w. ogóle dotyczących strony 
technicznej lub eksploatacyjnej, żawiadamiają . o 
zauważonem uchybieniu zarząd drogi; jeśli zaś Śro- 
dek ten będzie bezskutecznym — pociągają win- 
nych do. odpowiedzialności sądowej. O niepo- 
rządkach ze strony zarządów dróg lub. też- służ- 
by, w: kwestyach podlegających atrybucyi wła- 
dzy « żandarmsko - policyjnej . dla dróg żelaznych, 
przedstawiciele inspekcyj zawiadomią odnośnych 
naczelników zarządów żandarrmsko-policyjnych, śle- 
dząc ze swej strony, aby prawne żądania: tych 
ostatnich zarządy dróg wykonywały- bezzwło- 
cznie... EE 
lieyjnej dla dróg żelaznych, w razie zauważenia ze 
strony służby drogi — niezachowania przepisów i 
rozporządzeń, mających na- celu porządek i przy- 
zwoitość na drogach żelaznych, lub też zapobieże- 
nia i śledzenia czynów występnych,. zawiadamiają 
o takim stanie rzeczy dyrektora drogi, a jeżeli zaj- 
dzie tego potrzeba, formują piotokół i pociągają 
winnych do odpowiedzialności sądowej. W. razie 
zaś zauważenia nieporządków w. kwestyach podle- 
gających atrybucyi inspekcyi rządowej, władza żan- 
darmsko-polcyjna zawiadamia o tem właściwego 
inspektora; jeżeli zaś ten ostatni nie przedsięwe- 
Źmię Środków zeradczych dla usunięcia nieporząd- 
ków, zawiadomi o tem wyższą swą władzę za -po- 
Średnictwem naczelników. zarządów.. żandarmsko- 
policyjnych dla dróg żelaznych. ` z 
STR ROZDZIAŁ II. EE 
. „Nadzór policyjny na drogach żelaznych. 
$ 188. Przestrzeganie porządku. zewnętrznego, 
przyzwoitości, otaz bezpieczeństwa publicznego, w 
obrębie atrybucjj zarządów żandatmsko-policyjnych 
dła dróg żelaznych, ; stanowi óbowiązek służby rze- 
czonych. zarządów, która wypełniać winna pod tym 
względem. wszelkie obowiązki ogólnej policyi, uży: 
wając przytem wszelkich prerogatyw przysługują- 
eyjch tej ostatniej. ©, 0 J 


$ 185. Wszyscy agenci dróg żelaznych. obowią- 


indyjska nabywana umiarkowanie, nie doznały ża- 


srebra, obrót był ograniczony, ceny jednak trzyma- 


„dał ponowne rozporządzenie, według którego cło 


$ 182. Przedstawiciele władzy żandarmsko-po- | 


„|głym powietrze było zimne i dżdżyste. Na targu 
-| tutejszym powiększyły się dowozy, odbyt był w ogó- 
-|le dobry, ceny podniosły się nieco. Płacono za 1,000 


|pszennych 3.50—8.70,- żytnich -3.90—4.10. 


dencya „„Kraju”). Jakkolwiek przed 27 
 |września, dniem regulacji rachunków jar- 


wickich: Nietuliska i Michałowa ze stacyą 
kolei dąbrowskiej Kunów ma wkrótce na- 
stąpić. o AA, 874 i; | 

Ruch osobowy i towarowy między Toma- 
szowem a Opocznem niewiadomo kiedy się 
rozpocznie, gdyż ministeryum nić zatwier- 
dziło jeszcze protokułu odbiorczego. | 

W. gronie pierwszorzędnych fabrykantów 
krajowych agituje się podobno projekt 
zmian w ustawie wzajemnego ubezpieczenia 
gubernialnego, mianowicie chodzi o zupeł- 
ne uwolnienienie fabryk od asekuracyi o- 
bowiązkowej, zamkniętej w granicach 5,000 
rs. Z projektem tym przemysłowcy podo- 
bno wystąpią za pośrednictwem towarzy- 
stwa popierania przemysłu i handlu. 

Ministeryum skarbu pracuje obecnie nad 
odpowiedniejszym rozkładem podatku na 
fabryki i zakłady przemysłowe. Zbieranie 
potrzebnych wiadomości - poruczonem zo- 
stało inspektorom podatkowym. 


f Kronika Łódzka. 


 (--) Szczegółowej rewizyi tutejszej kasy 
miejskiej obecnie dokonywa delegowany do 
tej czynności przez p. gubernatora piotr- 
kowskiego radca i buchalter rządu guber- 
nialnego piotrkowskiego w asystencyi p. pre- 
zydenta. miasta Łodzi i radnych magistra- 
tu. Zarazem sprawdzają się szczegółowo 
rachunki za rok ubiegły 1884. Wkrótce 
podamy czytelnikom naszym bliższe szeze- 
góły z rachunku rocznego tutejszej kasy 
miejskiej, dziś ograniczamy się tylko na 
podaniu ogólnych danych.. W ciągu ubie- 
głego 1884 r. dochody: tutejszej kasy miej- 
skiej wynosiły: 1) z funduszów miejskich, 
stanowiących wyłączną własność miasta 
Łodzi wpłynęło 143,142 rs. 35'/, kop.; 2) 
z funduszów przechodnich i depozytowych, 
jak podatki skarbowe z nieruchomości, 
składki szkolne, bożniczne i inne 323,401 
rs. 921/, kop., razem 466,544 rs. 28 kop. 
Wydatki zaś w roku 1884 wynosiły: 1): 
z funduszów miejskich na utrzymanie mia- 
sta wydano 113,268.1s. 54 kop., .2) z fun- 
duszów przechodnich i depozytowych wy- 
dano 292,152 rs. .45 kop., razem 405,420 
rs. 99 kop. Zatem z kocem roku 1884 
pozostało remanentu gotowizną: 1) w fun- 
duszach miejskich 29,873 rs. 81'/, kop., 2) 
w funduszach przechodnich i depozytowych 
81,249 rs. 47'/ę kop., razem 61,123 rs. 29 
kop. Remanent funduszów miejskich ode- 
słanym został na początku roku bieżącego 
do -banku polskiego w Warszawie dla do- 


dnej zmiany, podczas gdy brazylijska mało poszu- 
kiwana staniała o 'ji;—'/f p. Bawełna peruwiań- 
ska surowa była zaniedbaną i staniała o th Pe 
afrykańska miała zbyt utrudniony. Przy końcu ty- 
godnia targ usposobiony był moeno, w nadziei lepszej 
przyszłość. Ostatnie sprawozdanie biura rolnicze- 
go w Waszyngtonie potwierdza wiadomość o po- 
ważnych szkodach, wyrządzonych przez suszę i gą- 
sienice plantacygom w Teksas, Arkanzas- i-Alaba- 
ma, i obniża ocenę przeciętnego zbioru z 96'/, do 
870. W handlu terminowym wahania cen nie 
przekraczały jednego do dwóch punktów. 

Przędza i tkaniny bawełniane, Manchester 
10 września. - Wstrzemięźliwość nabywców: powię- 
kszył w tygodniu ubiegłym ponowny spadek kursu 


ły się mocno, wobec widocznego zmniejszania się 
zapasów pr:ędzy i tkanin. . 
Cukier. Petersburg, 12 września. W ty- 
godnin ubiegłym nie dokonano żadnych obrotów 
przy znacznej ciągle podaży. Senat fialendzki wy- 


wchodowa od cukru mia być liczona według kur- 
su dziennego, nie zaś jak dotychczas, podług ceny 
nominalnej targu fińskiego w. pudach — skutkiem 
czego wywozowcy poniosą stratę „około 140 kop. 
od puda. Wiadomość ta wywarła niekorzystne 
wrażenie; kilka większych partyj miano właśnie 
wysłać doFinlandyii Mączka krystaliez- 
na. niema popytu, żądają 4.50, skłaniając się do 
ustępstw. Partya ofidrowana po 4.65 na paździer- 
nik-listopad nie miała nabywcy. Farynę ofia- 
rowano po 4.90. Rafinadę nabywano tylko 
na potrzeby miejscowe, polską ofiarówano po 5.30. 
Cukier. Kijów, 12 września. W tygodniu ubie- 
głyro. sprzedano cukru z przyszłej kampanii do od- 
stawienia w miesiącach jesiennych i zimowych na 
stacye południowo-zachodnich dróg żel. 84,200 p. 
po rs. 4.20, na stacye drogi fastowskiej 60,600 p. 
po rs. 4.10—4.15 z zadatkiem i na stacye kolei 
kursko-kijowskiej 20,000 p. po rs. 4.10 za pud. 


Zbożee Toruń, 14 września. W tygodniu ubie- 


kilogr. pszenicy tranz. 115—135 m., krajowej pstrej 
180 — 140,.. 140— 142, krajowej jasnej 135—142, 
wyb. 112—145 m. Zyta tranzyt. 85—95, krajowego 
115—118, 120—122. . Jęczmienia rosyjsk. 85—110, 
krajowego 110—125. OÓwaa rosyjskiego 105 — 120, 
krajowego 115—180, Grochu na paszę 110-118, 
warzelnego 120—1835, Victoria 135—160. Rzepaku 
grubo. ziarnistego 180—195:  Rzepiku 175—190, 
Łabinu niebieskiego 40—70, żóltego 50—75. Wyki 
czarnej 70—100. Ža BO kgr. płacono: kughu rze- 
pakowego 4:75—5.20, lnianego 6.30—-6.70. Pie 

oni- 
ozyny czerwonej 15—35, białej 20—45. Tymotki 
12—18 m. 2 a | i 


SPRZENYSŁ I HANDEL ©. 


= Niżnij Nowgorod, 3 września. (Korespon- 


marcznych, nie można. przesądzać, czy prze- 
bieg jarmarku tegorocznego był pomyśl- 
nym, liczne jednak wskazówki zdają się 


świadczyć. przeciwnie. Większość towarów 


ZANDI SĄ: ‘prz W Wan 
| sprzedano po cenach niższych- od deklśro- 


5 8) dawać pomoć -służbie żandarmsko-polieyjnej 


`c) na żądanie policyi kolejowej dostarczać wia- Nowgorod jest miejscem, gdzie odbywa się 


wanych początkowo, znaczna” zaś ilość 
wprost. nie doszła na jarmark z powodu 
nizkiego stanu wody ma Wołdze, Niżnij 


łączenia do kapitału żapasowego kasy miej- 
skiej w banku: na procent. ulokowanego, 
którego w obecnym czasie kasa miejska 


posiada w ogólnej sumie 257,785 rs. 13/, k. 


— (2) Z pism warszawskich © dowiadujemy 
się, iż w jednej z większych fabryk war- 


"domości, koniecznych przy wypełnianiu obowiąz- 


"ków pólicyjnych.: * 


$'186. W.rażie nieobecności służby żandarm- 


sko - policyjnej na -miejscu * przestępstwa, . agenci 
dróg Żelaznych, przy pomocy: wszelkich zawistych 
od nich środków, zabezpieczają wszelkie ślady prze- 
stępstwa. E E E E a 
-o1 §: 187. Szczegółowó ` przópisy o: obowiązkach 
agentów dróg żelaznych, co do :spieszenia z pomo- 
c, służbie żandarmsko-policyjnej. dróg żelaznych, 
ĉo do: sposobu wykonania tych obowiązków, ‘8 za- 
równo i co do praw, z jakich w tych wypadkach 
agenci korzystają, są zatwierdzane w drodze pra- 
wodawczej,.. jas. 3 aiot ias t | 


|. SPALWOZDAKIA ARGO | 


Gulda londyńska, Sprawozdanie tygodniowe (do 


dnia 12 września) W tygodniu ubiegłym giełda 
była trochę niezdecydowaną, jej przyszłość najbliż- 
«sza jest nieco niepewną; wywóz złota naprzykład 
może- przyspieszyć energiczną zniżkę, podczas: któ- 
rej poprawa interesów  obudziłaby: ochotę do ku- 
pna wśród publiczności pieniężnej, skutkiem, cze- 
go kursy podniosłyby ‘sig: szybko. Konsole, papie- 
xy. kolejowe angielskie 'i inno: krajowe, po -większej 
;„ezęści ieżały.cicho a kursy, ich zmieniały. się bar- 
dzo rzadko. Rynek międzynarodowy znajdował się 
początkowo pod naciskiem, wskutek nieporozumień 
pomiędzy Niemeami i Hiszpanią, Bardziej niź woj- 
ny obawiano się rewolucyi w Hiszpanii, której na- 
stępstwem byłby -upadek króla Alfonsa. . Obecnie. 
„widnokrąg polityczny wypogodził się nieco, przy 
końcu tygodnia giełda ` wzmocniłą się stanowczo, 
Nawet papiery hiszpańskie podnosić się zaczęły i 
przy końcu tygodnia wykazały tylko : 3/0, żniżki, 
Papiery: włoskie. osłabły nieco, meksykańskie za- 
kończyły tydzień ospale. Przeciwnie -pożyczki : ro- 
Ayjskie trzymały się mocno: Papiery kolejowe a- 
'mórykańskie spadły, kanadyjskie przyjmówano ró- 
wnież ospale. Lom! ardy notowana 3 sz. 16 p. wy- 
żej, akcye suezkie bez.zmiany, akcye. banka otto- 
mańskiego 1 sz. 16 p. .niżej. Z;rvynku . .pieniężiego 
„donosi „Economist; -Z banku angielskiego ubyło 
w tygodniu ubiegłym 11/, miliona 4. złota, a mia- 
nowicie pół miliona dó:lgiptu: a reszta do Irlan- 
<dyi. Rezerwa banku zeszła niżej .14 milionów i jest 
w każdym razie niewielką wobec zbliżających :się 
„potrzeb jesiennych. Prócz tego, spodziewanym jest 
wywóz złota do: Stanóty Zjednoczonych, dokąd 
przywieziono: już nawet trochę -z Australii. Nic nie 
przemawia. za tem,- by . zapotrzebowanie: Ameryki 
było wielkie, lecz wobec małego zapasu złota w 
banku, nawet niewielki odpływ spowodować może 


| duje nabywców, podeżas gdy południowa 


|u -rządn. o podniesienie opłat celnych, 


|uiszczają opłatę artelową 


wymiana towarów między wschodnią i za- 
'chodnią połową. państwa rosyjskiego; otóż 
faktem jest, że przebieg tranzakcyj jar- 
marcznych szczególnie był niepomyślnym 
dla towarów wschodu.. Towary perskie w 
bardzo małej tylko ilości były dostawione, 
zbyt futer był: nader ograniczonym, nawet 
sobole spadły w cenie; wyjątek stanowiły 
karakule, chętnie nabywane przóz kupców 
zachodnich, $6l permska również nie znaj- 


szawskich zapowiedziano wszystkim robot- 
nikom niemcom,_ iż będą wydalani z fa- 
bryki w miarę zgłaszania się o pracę po- 
laków, poddanych rosyjskich, których rząd 
(pruski przemocą wyrzucił z granic swego 
państwa. Otóż możemy podać jako rzecz 
niewątpliwą, iż jeden z większych przemy- 
słowców łódzkich także zamierza 'wydalić 
ze swych zakładów wszystkich obcych pod- 
danych i zastąpić ich krajowcami. Prze- 
mysłowiec ów jest wyzńania mojżeszowego. 
_ (—) We wszystkich fabrykach i po wig- 
kszych warsztatach w, naszem mieście ist- 
nieje zwyczaj t. zw. wkupnego. Każdy ro- 
botnik musi się wkupić do grona swych 


niemal w. całości została zakupioną :po 
29—30 rubli za parę „półkuli” (kulczet- 
wert). Podobno przedsiębiercy rosyjscy za-. 
mierzają zająć dla swojej soli rynki nad- 
wiślańskie, gdzie dotychczas sól zagraniczna 
przemaga i w tym celu czynią starania | jest różną, stosownie do fachu i tak np. 
ch. |giserzy płacą po 6 rs., ślusarże i tokarze 
po 8 rs, tkacze także po 3 rs. Niekiedy 
z tych wkupnych zbiera się sumka wcale 
pokaźna, dochądząca do stu rubli, wtedy 
wszyscy razem idą pić za te pieniądze, 
przyczem niejeden jeszcze straci co i z wła- 
Shej kieszeni. Wartoby pomyśleć o: znie- 
sieniu tego zwyczaju tak ze względu na 
moralność, jak i na kiesżeń robotników. 
~- (—) W sprawie gimnazyum męzkiego w na- 
szem mieście czytamy w „Tygodniu,” co 
następuje: „Ostatecznemu. otwarciu gimna- 
zyum w Łodzi, pomimo. zatwierdzenia te- 
goż przez władzę, stanęły na przeszkodzie 
jak słyszeliśmy, czysto finansowe trudno- 
ści.” W numerze 148 naszego pisma po- 
daliśmy szczegółową: bardzo wiadomość, jak 
cała sprawa stoi i powiedzieliśmy tam naj- 
wyraźniej, iż gimnazyum można się spo- 
dziewać z początkiem. przyszłego roku 
szkolnego. Ponieważ wiądomość _zaczerp-. 
nęliśmy u źródła, nie wiemy więc co 'są- 
dzić o wiadomości „Tygodnia,* lecz napi: 
saliśmy już z zapytaniem do naszego ko- 
respondenta, od © spodziew „się 
lada dzień odpowiedzi. jaknajdokładniejszej, 
a wtedy nie omieszkamy powiadomić na: 


Z towarów. zachodnich szczególne ożywienie 
panuje w handlu spirytusem;, firmy. Koszć- 
lewa, Protopopowa i inne  przemagają. 
Sprzedaż wyrobów bawełnianych i tkanin 
zawiodła pierwotne oczekiwania; główną 
przyczyną tego jest nieumiejętne postępo-. 
wanie  kupców-fabrykantów moskiewskich, 
którzy niezbyt starają się o zadośćuczynie- 
nie wymaganiom swych nabywców wscho- 
daich.a nąrzucają im towar,: wedle wzo- 
rów wielkorosyjskich wyrobiony. Bąrchany: 
łódzkie. podobno..były chętnie. nabywane, 
bliższych. jednak szczegółów o tem nie mo- 
żna się było dowiedzieć. Wogóle wszelka 
statystyka obrotów jarmarcznych jest na- 
der utrudnioną, giełdy jarmarcznej niema 
a miejska jest zbyt ciasną; większość 
tranzakcyj dokonywa się w „traktirach,” | 
żadnej więc. kontroli poddaną być nie 
UN AN Ce o opes JEDNI SA 

„Jarmark jesienny na św. Mateusz w. Ño- 
wiczu rozpoczyna się w poniedziałek i trwać. 
będzie dni 10.3: ... ży. i: 03. 
„„Przesyłki tranzytowe -z -Niemiec przez 
Wierzbołów :do Moskwy, które - obócnie| 
pó pół kopiejki; 


towarzyszy pewną sumą pieniędzy, która 


-daleko po ;za miastem. 
stodoły z zapasami zboża w 


szych czytelników, jak stoi óbecnie sprawa 
tak ważna dla naszego miastą. 

(—) Pomimo częstych napomnień ze strony 
prasy miejscowej, zwyczaj używania doro- 


žek do transportowania zmarłych dzieci 


trwa dalej. Byłoby do życzenia, „ażeby 
władza miejscowa położyła tamę tej pra- 
ktyce. Pomiędzy dziećmi grasują w pew- 
nych miesiącach choroby epidemiczne a do- 
rożki używane do pogrzebów, stają się tym 
sposobem pośrednikami szerzenia chorób. 
Kilka razy zauważyliśmy, że w dorożkąch 
przewożono zmarłe dzieci starozakonnych, 
owinięte tylko w kawałek materyi. Ponie- 
waż dzieje się to najczęściej o zmroku cał- 
kowitym, nikt z przechodzących nie jest 
wstanie domyśleć się nawet, że to nie sztu- 
ka towaru, lecz trup dziecka leży na po- 
duszkach dorożki. Zresztą, z jakiegobądź 
stanowiska zapatrywalibyśmy się na zwy- 
czaj przewożenia zmarłych w dorożkach, 
przyznać musimy, że jest on wysoce nia 
właściwym i nieestetycznym. 

(—) W domu Nr. 756 przy ulicy Piotrkow- 
skiej, przed kilku tygodniami zepsuła się 
studnia, właściciel domu nie poczuwa się 
jednak do obowiązku naprawienia jej, przez 
co lokatorzy narażeni są na ciągłe niedo- 
godności. Nie mając wody w swoim pod- 
wórzu, zmuszeni są szukać takowej w in- 
nych domach, gdzie nie pozwalają na to, 


|przez co muszą się nasłuchać różnych wy- 


mysłów albo też wprost płacić za wodę. 
A gdyby też wybuchnął pożar, to coby 
było? Lokatorowie mogliby właściciela 
domu sądownie zmusić do naprawienia stu- 
dni, policya zaś ze względu na bezpieczeń- 
stwo od ognia zmusi chyba owego pana 
jeszcze pierwej, zanim lokatorzy udadzą się 
ze skargą do sądu. 


(-) Kilka dni temu państwo K. posłali 
po butelkę mleka widzewskiego dla małego 
dziecka. Po przyniesieniu natychmiast 
przegotowano mleko, ale mimo to zwarzyło 
się ono, widocznie więc musiało być nie 
świeżem. 

"(—) Jeden z mieszkańców naszego miasta 
obecnie student wydziału prawnego uniwer- 
sytetu warszawskiego, opracował monogra- 
fię historyczną o Tuszynie. Autor do pra- 
cy swej używał bardzo wielu źródeł nie» 
drukowanych, robił poszukiwania po ar- - 
chiwach i podaje wiele nówych szczegółów. 
Praca ta ma być wkrótce drukówaną w 
„Tygodniu.” 3 

_(—) Roboty około oczyszczania stawu w Ma- 
ni pod Łodzią postępują szybko. Do sta- 
wu tego, 7 mórg objętości mającego, do- 
stawały się, jak wiadomo wszelkie odpływy 
z fabryk, zanieczyszczając wodę stojacą, 
skutkiem ezego powietrze dokoła tej pię- 
knej miejscowości było nie do zniesienia. 
W r. b. nabył Manię p. L. Meyer, odtąd 
też datują się projekty rozmaitych melio- 
racyj w tej miejscowości; rozpoczęto od 
spuszczenia brudnej i zatrutej wody w sta- 
wie a obecnie wydobywanym jest szlam, 
poczem nastąpi napełnienie stawu wodą 
czystą. O robotach tych napiszemy nie- 
bawem obszerniej, warto bowiem poświęcić 
im większą uwagę, raz dla tego, że świad- 
czą.0 dobrej gospodarce obecnego  właści- 
ciela a powtóre, że związane są ściśle z 
kwestyą pierwszorzędnej wagi, kwestyą 
zdrowotności miasta. ` 

(—) Nasza straż ogniowa ochotnicza nie 
daje publiczności -powodu do użalania się 
na niegrzeczność z jej stiony, onegdaj je- 
dnak zdarzył się fakt, który wcale nie do- 
brze świadczy o jednym z jej członków. 


| Państwo G., którzy przybyli do Łodzi za 


interesami na kilka dni, usłyszawszy sy- 
gnał pożarowy, pojechali dorożką do ognia, 
chcąc się przyjrzeć, jak też naszą straż 
spisuje się, .co dla warszawiaków, nieznają- 
cych straży ochotniczych, przedstawiało pe- 
wien interes. Na ulicy Konstantynowskiej 
wskoczył do ich dorożki jakiś strażak z od- 
działu pierwszego, w stanie nietrzeźwym i 
zaczął dorożkarzowi wymyślać i bić go, że 
wolno jedzie, Państwo G. nie mieli nic 
przeciwko temu, że człowiek obcy wsko- 
czył. do ich dorożki, bo widzieli, iż śpieszy 
się ratować mienie a może i życie -bliźnich, 
„jednakże zachowanie się jego nie mogło im 
się podobać, Przekonawszy się, że pożar 
miał miejsce bardzo daleko, państwo G. 


| kazali dorożkarzowi zawrócić, wtedy nasz 


strażąk zeskoczył, ale namyśliwszy się, wo- 
łał w ślad za nimi, aby go zabrali z po- 
wrotem. Rozumie tię, iż żądaniu tema nie 
uczyniono zadość. Spodziewamy się, iż na- 
ba dzielni strażacy postarają się, aby podo- 
bne indywidua nie znajdowały się w ich 
ZDAC o o A E DE 
(—) Jasna tuna w północnej stronie mia- 
sta była we wtorek wieczorem przyczyną 
przeraźliwego . koncertu trąb - pożarowych. 
Straż ochotnicza nie wyjeżdżąła do ognia, 
gdyż okazało się, że takowy miał miejsce 
Spłonęły podobno: 
jednym z fol- 


warków pod Łodzią. 


ty; 2a -_(—) Przy: ulicy Piotrkowskiej bliž 
od którego spodziewamy A I EKOWE PG 


Nowego, zwalono wczoraj cały trans- 
port pak z bawełną przez. rynsztok aż na 
chodnik; żeby to zgadzało się z przepisąmi 


o porządkach komunikacyjnych, nie powie- 
my. | 

(—) Na rogu ulicy Piotrkowskiej i Kolej- 
nej znajduje się istna przepaść. Chodnik 
w tem miejscu jest dość wysoki, przez co 
głębokość rynsztoka jest znaczną, Mostek 
idący przez środek ulicy Kolejnej nie do- 
chodzi do chodnika, tworząc w tem miej- 
scu pułapkę na przechodniów, zwłaszcza w| —— P. Kusociński, profesor pikiety, jak o 
nocy, gdy latarnie zostaną pogaszone. tem już donosiliśmy, stawał przed sądem, 
Miejsce to ae jaknajszybszego posta- oskarżonym będąc o puszczanie w obieg 
wienia mostków dość szerokich i zasłania- | weksłu ze świadomością, iż podpis na nim 
jących najgłębszą część rynsztoka, jeśli 
przechodnie nie mają w tem miejscu Ia- 
mać nóg, o co zwłaszcza w porze zimowej 
będzie bardzo łatwo. | wi? Takie pytanie postawiła redakeya 

—) We wtorek około godziny siódmej | „Ganz. Rzem,” lecz odpowiedzi na nie 
popoldan utworzył się na ulicy Piotrko-jod samych rzemieślników. Termin 
wskiej około cukierni Wiistehubega zator jłania odpowiedzi upływ 
z wozów i dorożek. Z wielką trudnością : 
zdołano przywrócić znowu komunikacyę. 
Zatory na ulicach są u nas tak zwykłą 
rzeczą, iź według naszego zdania wartoby 
było utrzymywać kosztem miasta oddział sa- 
perów, przeznaczonych jedynie do usuwa- 
nia zatorów. 

(—) W dniu wczerajszym sądzoną była 
w piotrkowskim sądzie okręgowym sprawa| Wielu włościan zaczęło sią juź szykować 
niejakiego Ferdynanda Sempera, śddan |do odróży i z trudnością można im było 
go pruskiego, oskarżonego o podrabianie | wytłomaczyć błędność owych pogłosek. 
pieniędzy papierowych i metalowych, za co| —— Wydatki na inspekcye łabryczne w roku 
grozi kara ciężkich robót od 8 do 10 lat.jprzyszłym mają być większe niż w r. b. 
Bliższe szczegóły podamy -wkrótee. Wyznaczono mianowicie na utrzymanie 

4—) Pogoda i ciepło, jakie mamy od dnijskładu inspekcyi 51,584 rs, na wydatki 
kilku, są już prawdopodobnie ostatniem | kancelaryjne i podróże inspektorów 25,500 
tchnieniem lata. Na polach snują się jużjrs., czyli razem 78,084 rs. | 
włókna białe w powietrzu; to „babie lato” 
nas wita, po którem następują zwykle sło- 
ty jesienne. | 


p- Frenkla, w czasie robót runęła cała 
ściana, zasypnjąc pracujących robotników. 
Po odrzuceniu kamieni okazało sie, że ro- 
botnicy: 14-letni Ignacy Głowacki, 40-letni 
Jacenty Krocik i robotnica Rozalia Gas- 
kowska ponieśli śmierć na miejscu. 

-— Wystawa ogrodniczą w Warszawie zo» 
stała jnż zamkniętą, 


dnego. - 
—- Czego potrzeba naszemu rzemieślniko- 


. 
41) 


ete 
nadsy- 
» % 12 październiku, 
Każda praca uznana za godną pomieszcze- 
nia w „Gaz. Rzem.” nagrodzoną będzie książ- 
ką z liczby 10 przeznaczonych na ten cel. 

— W pow. Koneckim jakieś indywiduum 
rozpmszcza wśród włościan wiądomości, ja- 
koby rząd darmo rozdawał grunty w guber- 
ni tomskiej a zarazem dawał zapomogi 


£ 


stowa nad Donem podaje, iż pewnego dnia 
około godziny 8 wieczorem odwiedził on 
biedną rodzinę i zauważył, że dwie dzie- 
ERONIE A. wczynki, mające 12 do 14 lat, robiły pa- 
KRAJOWA Ł ZAGRANICZNA. | s jg a tych dzieci 
, — : przekonał się korespondent, iż od czasu 
an Bodaj ło u nas. W tych dniach by- gdy prawo Zabroni? dzieciom pracować 
i$my Świadkami sceny odbytej na pewnej | w fabrykach dłużej nad 8 godzin, dają im 
stacyi drogi żelaznej N. N., która zrobi- robotę do domu i oznaczają, ile mają one 
ła na nas bardzo nieprzyjemne wrażenie. wykonać. „I to się dzieje w jednej z wię 
Było to wieczorem, Pociąg przyszedł na |kszych fabryk p. K-wa, gdzie pracuje prze- 
stacyę, z której odchodził w stronę War- |szło 500 ludzi. Cóż dopiero dziać się mu- 
szawy. Między licznymi pasażerami ZUA-|gj w małych tabrykach i zakładach prze- 
lazł się starozakonny kaleka, bez nóg, któ- nysłowych?”—zapytuje korespondent. 
ry naturalnie utrzymuje się z jałmuźny.| `. w Galicyi pozwolono zbierać składki 
Gdy go wnosili tragarze do wagonu, zaniósł | na rzecz wygnańców z Prus. Obok tego 
prośbę do konduktora, by umieścili go w |polecono starostom przesłanie do namiest- 
wagonie, w którym jadą starozakonni, gdyż | nietwa dokładnych spisów wszystkich pod- 
chciałby co uzbierać na. podróż. Kondu- danych pruskich, przebywających w Galieyi. 
ktor prośbę takową powtórzył zawiadowcy,| —— Dawaniem lekeyi ska polskiego zaj- 
który jednak nie raczył zezwolić na tę ła- ASZYĆ 
skę, mówiąc do konduktora: „Późno już 


muje się w Pradze Czeskiej kilku naszych 
rodaków i utrzymują się z tego jako tako. 


sery ee Don vagoni nie. nudź pan.“ — W olbrzymiej fabryce Armstronga w 
I : : pan życia 1|plswich, w Anglii, zaprzestało pracy 5,000 


śmierci na stacyi. Jego wyrok jest świę: 
ty. Drzwiczki kondaktor zatrzasnął, za- 
wiadowca skinął wszechwładną prawicą, 
poczem dał się słyszeć trzeci dzwonek a 
potem świst maszyny i pociąg ruszył. | 
A. kaleka? pytacie! kKalekę zostawili na 
przestrzeń kilkogodzinną samego jednego 
w wagonie, notabene nieoświetlonym. 
Nasuwa nam się preanie: ktoby odpowia- 
dał za to, gdyby kaleka zachorował w 
drodze i wskutek tego, że nie miał pomo- 
cy, umarł? czy wszechwładny zawiadowca? 
Tarłowski. 
— Z Dąbrowy górniczej piszą do „Wieku” 
o wypadku, jaki miał miejsce w kopalni 
towarzystwa  francuzko-włoskiego d. Il b. 
m., co następuje: „Zarząd kopalniany w 
-dawniejszych zrębach podziemnych, w któ- 
rych pozostawiano fiłary oporowe z węgla, 
czyli tak zwane „nogi”, obecnie polecił ro- 
botnikom takowe wyrobić. Z powodu je- 
dnak, iż odnośny chodnik, pom w ko- 
palni pod „Koszelewem”, wbrew przepisom 
podchodził pod szosę wiodącą do Będzina, 
jak niemniej skutkiem tego, iż podobnego 
rodzaju filary nie powinny być pozostawia- 
"ne, lecz odrazu wyrabiane, a próźnia wy- 
bierana częściowo, albo zapomocą posadzki 
-gasypywana ziemią, albo usuwana przez 
opuszczanie góry, — przeto gdy zaczęto ro- 
boty węglowe przy tych filarach, takowe 
nie wytrzymując ciśnienia ziemi, skręciły 
się i w następstwie spowodowały zawalenie 
ziemi. Rzecz prosta, że dla prostego choć- 
by bezpieczeństwa filarów bezwarunkowo 
ruszać nie wypadało. Skutkiem zawalenia, 
wielu robotników, jakkolwiek bardzo ostro- 
żnych, siłą parcia powietrza zostało z cho- 
dnika wyrzuconych i pokaleczonych, szosa 
zaś w trzech miejscach zrujnowana, komu- 
kacya wstrzymana i przejazd po niej przez 
władże wzbroniony. Wypadek ten nie jest 
pierwszym i zapewne nie będzie ostatnim; 
to też podając go do wiadomości publicz- 
nej, pragniemy zwrócić uwagę zarządu ko- 
palni na potrzebę zarządzenia baczniejszych 
środków ostrożności. . Od takich if ai 
nietylko administracya ponosi olbrzymie 
straty, ale co ważniejsze, spodziewać się na- 
leży w przyszłości pożaru kopalni „Kosze- 
lew” .w połączeniu z poźarem kopalni »Ksa- 
wera”, który z łatwością przenieść się mo- 
Że i na kopalnię „Paryż”, co pociągnęłoby 
za sobą ogólną stagnacyę w. interesie , to- 
warzjystwa”. i 
— Na teryłoryum Częstochowy w kopalni 
kamienia wapiennego, będącej własnością 


robotników z przyczyny niewłaściwego 0- 
bejścia się z nimi wyższych urzędników 
akładu. 

— Kolonia żydowska powstała w Ameryce 
w stanie Arkanzas. Założyli ją żydzi 
polscy. | a | 

— Nowe pismo polskie tygodniowe zaczęło 
wychodzić w Bufłalo w Stanach Zjednoczo- 
nych. Miasto to wraz z okolicą liczy 
30,000 polaków. 


TELEGRAMY. 


Petersburg, 15 września. Projektowane 
jest dalsze podwyższenie ceł od surowizny 
żelaznej i rudy. Otwarcia zjazdu peter- 
sburskiego przedstawicieli zakładów proda- 
kujących żelazo i stal oznaczone zostało 
ostatecznie na 25 b. m, (st. st.). 

Petersburg, 15 września, Z początkiem 
przyszłego tygodnia otwieraja się podpisy 
na czteroprocentowe obligacye dróg poln- 
dniowo-zaeliodnich w hauku międzynarodo- 
wym i rosyjskim handlu zewnętrznego w 
Petersburgu do wysokości sumy nominal- 
nej 29,535,750 rubli metalicznych po kur- 
sia 79.6 za sto. 

Rzym, 15 września. Wieńć podana, przez 
„Agencyę Stefani,” jakoby kanonierka nie- 
miecka „Jena? opuściaa wyspę Yap bez 
pozostawienia tam załogi i tlugi jest zu- 
pełnie fałszywa. Kanonierka stoi ną ko- 
twicy wprost wyspy Yap, na której powie- 
wa chorągiew niemiecka. Pewną jest rze- 
cz}, że gdyby z „Vełasco” chciano wysa- 
dzić na ląd żołnierzy, niemcy stawiliby 
czynny opór. 

Wiedeń, 15 września. „Politische Corr.” 
zapewnia w liście z Paryża, że wedle prze- 
konania, panującego w tamtejszych szko- 
łach dyplomatycznych, pozyskanie Turcyi 
w przewidywanej akcyi angielskiej przeciw 
Rosyi wchodziło pierwotnie w program mi- 
syi sir Henryka Drumonda Wolffa. Rzecz 
ta upadła wszakże wobec usposobienia, ja- 
kie Wolff znalazł w Konstantynopolu. 
Ruropa ma wszelkie powody do życzenia 
sobie, aby możliwy zatarg 0 sprawy azya- 
tyckie w samejże Azyi został załatwiony. 


— Korespondent gazety „Nowosti” z No-| 


DZIENNIK ŁÓDZKI. 


był sfalszowany. Sad uniewinnił podst- | pot: 
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Gdyby suhan napierał na Anglie o ozna-| 
czenie Ścisłego terminu ewaknacyi Egiptu, | 
mógłby liczyć z pewnością na pomoge Eu | 
ropy. u 
Wiedeń, 15 września. Minister handlu! 
udzielił kolei północnej Ferdynanda jedno- | 
roczną korcesyę na podjęcie robót przygo- | 
towawczych do budowy kolei z Bielska do | 
Bystrzycy i z Bielska do Wadowice. | 
Wczoraj nadeszła | 


„Berlin, 15 września. 

a z odpowiedzią od rządu hiszpańskie- | 
go na propozycyę Bismarka, aby rozstrzy-| 
gnąć spór co do wysp Karolińskich w dro- 


da | dze sądu polnbownego. 


Rzym, 15 września. Studya nad hezpo- 


średnią linią kolejową Rzym-Medyolan-Fu. | angielska stale, obea porząt 


ryn już skoliczono. Roboty rozpoczną się| 
w listopadzie. | i 

Neapol, 15 września, Wzrasta tu prze- 
konanie, że choroba jaka się tu ukazała, | 
nie ma nie wspólnego z cholerą a jest zwy- 


i 
i 


Ukłą choleryną, wywoł ier j 
 niaż i oteryną, wywołaną nadmiernem uży- 
pieniężne na zaprowadzenie gospodarstwa. | 5 Fb wy 3 $ 


ciem zepsutych owoców, co potwierdzą fak 
iż od trzech dni nie byłe nowych wypad- 
ków. choroby. 


Rzym, 15 września. Cholera pojawia się 


| 
| 


w różnych miejscowościach, lecz z charak! 
terem łagodnym, Zachorowało w całych | 


Włoszech od 6 do 12 b. m. TIG osób, a 
zmarło S0. 

Peszł, 15 września. 
rektora banku, Zygmunta Wiese'ga. 
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OSTATNIE WIADOMOŚCI HANDLOWE. 

Berlin, 15 września. Giełda była dziś 
w niekorzystnym nastroju, chociaż z ryn- 
ków zagranicznych nadesłano wiadomości 
zadawalmiające i chociaż towarzystwo dys- 
kontoweogłosiło dziś projekt emisyi 96404658 
m, cztero-proceutowych pryorytetów pału- 
dniowa - zachodnich dróg żelaznych rosyj- 
skich. Powodem przygnębienia wśród spe- 
kulacyi nie był dzisiaj podatek giełdowy, 
lecz głównie artykuł „Gazety Kołońskiej” 
nieprzyjazny dla Francyi. Okoliczność, że: 
nie rozpuszeczono rezerwistów  zwołanych 
na ćwiczenia marynarki niemieckiej, daje 
do myślenia. Papiery arbitrażowe austrya- 
ckie spadają pomiuw wyższych kursów wie- 
deńskich. Zniżka przeniosła się na miej- 
ścowa papiery ultymowe. Realizacya wy- 
warla nacisk nu akcye kolei krajowych. 
Również wiadomość o zamierzonem podnie- 
sienin cła od surowca, żelaza lanego i 
rud żelaznych w Kosyi oddziałała niekorzyst- 
nie, wywołując podaż spekulacyjnych papie- 
rów górniczych. Dopiero przy końcu giełda 
wzuocniła się nieco, Babies; rosyjskie 
nie były przedmiotem większych obrotów, 
ale trzymały się moeno. Na giełdzie zbo- 
żowej, przy usposobieniu ospalem, pszenica 
ną bliższą dostawę staniała o 2 m, na 
wiosnę o Í m., żyto przecięciowo o 1 m. 

Petersburg 11 września. Wykaz banka państwa zd 
14 września. Stan: kasy 107,685,386 (ubyło 442,335), 
skupione eiektyg22,365,043 (ubyło 586,5753), zaliczki 
na towary 112,753 (bez zmiany), zaliczki na 
papiery publiczne 8,010,500 (ubylo 21,628);  za- 
lieztdi na akcyo 1 oblig, 18,770,951 ubyło 1,587); ra- 
chuneśg bieżący munisteryna finansów 81,571,900 
(przyb, 1,507,247) inne rachunki bieżące 08,961,446 
(ubyło. 1,576,590); zastawy oprocentowane 285,101,443 
[nbyłe 156837). 

Petersburg, 11 września. Wokale na Londyn 24, 
H połyczka wschodnia 97th, IH pożyczka waseho- 
dura 87:/,, G renta złota 174, 5%, listy zasta- i 


wne kred. ziemsk, 1441}, skeye hanku rosyjskiego 
313, banku dęssontu- 


| 
| 


t 


i 
Ala handlu zagraniczneśa 
wego petersburskiego 570. 

Berlin, 15 września. Bilety bankn rosyjskiego 
208.50; E listy zustuwne 61.80, 4%, listy likwida- 
cyjne 58.45, 5%, pożyczka wselodnia I em. 61 10, 
[il emisęi 60.90, 46), pożyczka z 1880 r. 8200, B° 
listy zastawne rosyjskie 81.25, kupony aelna 324.50, 
50, puźyszka premiowa z 1804 roku 14000, takaż z 
1806 r. 13490; akcye banku: handlowego 40.25, dy» 
skontowegu 77.25, dr. żel. warsz. wied. 207.60; ak- 
cya kredytowa austrysckie473.50, najnowsza pożyczka 
rosyjska 96.30, 60/, renta rosyjska 109.50, dyskonta 
afon prywatna 294 Yo- 

Londyn, 15 września w południe. Konsola 1003/6 
pruskie 4?j konsole 10243, turae, konw. 167g, rosyj- 
aka poź. a 1K73 r. OOj 40), runta viota wog. 
80, egipska G63 g, banku ottomanskiegol HA, lon 
bardy 11%, skcye kanału suezkiega 81; moenu. 

Warszawa, 15 września. Targ na plusu Witkowskie- 
ge. Pazenica sm, i ord. ——525, patra i dubra —=— 


—, biala 180-610, wyhorowu 615—6u0; żyto 
wyborowe 420 — 460, średnia ——4%0,  wadli- 
we ——-; jęczmień 2 i 480 rzęd.—-———, owies 245 
—U30, gryka————, rzepik letni— —-—— zimowy 
aan we TZEAK TRPI ZANE =, groch polny — 


cukrowy —— m, fasola ——; kasza jaglana —- 
mm, JĘCZNNEKNA mam, PYCZĄY ——; MĄKA paro- 
WA pizenna OOO, -~ o = CRH m mam, Ja e m mm JJ, 
m a, JI m mm ŻytNIA pyt N Li mmm lea) 
rzepakowy ———, Iniany ———, Dowićziono psze- 
nicy 1000, żyta 600, jęczmienia —, owsa 250, gro- 
chu polnego —. 

Warszawa,15 września.Okówita 78"/z akcyzą po kop. 
BO. Stosunek gurnea da wiadra 100—8071. Ilart. 
skład: za wiadro kop. 7871—7968, za garn. 256 — 
258. Szynki za autko kop. 73U5—BU85 za garniec 
kopiejek 260—263 (z dod. na wyschn, 20). 

Berfin 15 września. Targ zbożowy. Vszenicu słabo, 
w m. 150 -— 170, na wrz. —, na wrz. paž. 
165, na paź. list. 156, na liat, gr. 15914, na kw. 
mj, 68! yna jaj. cz. Żyto znizkowo, w m. 133-139, 
na wra 183 j,, na wrz. paź. 1335,, na pag list. 
135%, na list. gr. 1381, na gr. st, nastę It. ==, na 
kw.uj. 146, na mj. cz. Jęczmień w m. 114-176. 
Owies moeno, w m. 120—160, na wrz. —, na wrz 


t3 


Zamordowano dy» | dza (nowa) 00. Cukier 
5.30. 
Słonina 


3 


a pion 


paź. 12814;, na paź. list. 137, na ist. go anina gr 
t ——, BR kw.mj, 1344, na mj. oz. —. roci wa- 


a 
rzel. 146-216, pastewny 135—14b. biej lniany w m. 


A, rzepakowy w mb. besne 447. Ukowita w m. 
sz becz, 41.3, 


Szczecin, 15 września. Pazoniea mocna, w m. lini 
155, na wrz. paź. 156.50, na kw. raj. 185.50. Żyta 
usp. dobrej w m 19-131, nawra paź. 133.50, na kw, 


mj.144 Olhtkiej rzepakowę bozymiany ma wrz.paź.150 
na kw. mj. 47.50. y i 
na wrz. paź. 40.70, na list. gr, 40,4), na kw. mj. 
41.50, 


Spirytus ospaie, w m. 4L2L 


tHej akminy 7.80. 
Królewiec 1% września. Targ zbożowy. 
bez zmiany. Żyło uspale, w m. 120 
cawi 12%.25.  Jęrzmie cicha, Owies sym: 
guie w m. di ŁeŁIŻsce Groch biały (20004, el? 
14500. Spirytaa 100 160%, w m. AZ: na 


PTszeniea 
1 2KKU 


wit, 


fu 
ke 


Jit 
RER 


| wrz paź, Ś.5U, na wiuznę 42,75, deszer.t 


Londyn 14 września, Cakir Ilawnua N. 12 pomi- 
uainie 161,4; cukier hurskowy Ji; spoźojnie, 


Londyn, Id września. 


Targ zlożówy.  Puazenica 


; s tewa ilrażcza, przy 
kimga Wasi. utrzymała się przy 'a prer- 
szłotypodniowych, przybyłe ładunki morno, jeez- 


s 
+ 


zamień th sz. droższy, awis ostafocznie ye at- 
ue artykuły mogno, Na wybrzeżu alsrowana dziś 
S ładunków pszenicev; pawietrzo przykre. 

Głazgów 15 września. Sarawice. Mixed numbers 
warrants 49 sz, 3 p 


Liverpooiji4 września. Sprawomlanie porzztkowe 
Przaypuazezalny obrot SA hok spokojnie. Peiènny 


t, | dowoz 1,000 Del. 


Liverpool, 14 września. Sprawozdanie koieowo hrat 


SWR) bel z tego naspekulucye i wywòg LIRO bel. 
Spokojnie, 


EN 


Middnng amerykanska na wrz. hi, na 
8; s 


paź. list, Öja, na it. mr. 575, nasur. kw. 5754, p 


New-York, 14 września Bawełna Hja w N, Orlea- 
nie gł,. (ej skalsy ralianyany 068, Abe: Test 
jp w Filadeltii RV. Surowy mej skalny 71), Uerty- 
fikaty pipe jins Il 3, e Mąka 3 Fhe zer. 
wona pazeniea ozima w m, HBa na wra, Hit, a, 
na paź. Wo 0, ua  listuyad 981. Rukury- 
iiate rening Śiszovadl CE 
fair Rin 830. Ea eWiienxit Git, 
Eracht zkożnwy Bi. 


Kawa 
Br. 


|| TELEGKRAMY GIELDOWE. 
EEREENAAZENYNCYZA, 
Z dnia 15:2 dniu Ig 


EE 


Gielda Warszawska. 
Ząsłano z końcem giebły. 
Za weksle krótkoterminowe 


am mn nawa bO 


na Beriin za 100 mmr. -o of dub | 4a 
Londynu, 1 b . . . JE 998 | I= 
n Parpż , lód tr. . . . „| WIG | 40su 
„ Wiedeń „100. . . . .| suwu | 8036 
Za papiery państwowa: i 
histy Likwid. Kr. Pol. male. .| 6320 | sa — 
Ros. Poż. Wschodnia ... „ „| W25 | Ww 
Listy Zas. Ziem. z G9 r. Lit. A. „| —.— | 9739 
wow w  M8AłA , . . „| —.— | 97.30 
Liaty Zast. M. Warsz. Ser I į] 9550 | 8650 
W as n s» H .| 93805 | 93.80 
KODEM H „ Ho .| 823% | 9220 
O ; „AW o .| 91.35 | 52— 
listy Zast. M. Łodzi Her. 1 .| 8%— | 89— 
p LJ LJ 1: H . SE — | BS, 
n U) » „ MI „| B5— j 87.— 
Gielda Berlińska. j 
Benknoły rosyjskie zaraz. . . {203.50 | 29290 
4 n o ona dost {20359 i203.— 
Wekalo na Warszawg kr. . .|203.10 1902,50 
5 Peteraburg kr. . . {20265 Í anz — 
n „  dŁ . .|20050 |a0085 
R Londyn kr. . 20.3617, 20.36 
s s; dr . 20.27y, 20.27 
3 Wiedoń kr. . 14295 114255 
Dyskonto prywatna 234 PLM 
- Giełda Londyńska. 
Waksie na Petersburg . 231 1 23%, 


Dyskonto 2 


ZESERZEE ZOE ODZEW ARCO O NOZE RODKI ZEGRZE APOS EREE RIZR, 


DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 

Malżaoństwa zawarte w dnia 15 września: 

W parafii kałoł. —- 

W parafii ewang. — 

Starozakonnych. — 

Zmarli w dniu 15 września: 

Katolicy: dzieci do int la-tu zmarło 4, w taj 
liczbie chłopców 4, ilziowcząt 4; dorosłych 2, w 
tej liczbie mężczyzn —, kobiet 2, a mianowieis: 
Maryanna Lamas, lat 35, Marya Anderaz, lat 8h, 

Ewangolicy: dzicci do lat I5-ta zmarło B, w lej 
t 2; dorosłych 2, w tej 


iieczbie chłopców 4, dziewcząt 2 
l a mianowicie: 


Jiozbia  mgęšezyzn 1, kobiet 


Marya Karolins Kohler, lat 06, Emanuel Stanisław 


Zichart, lat 47. 

Starozakonni: dzieci lo lat 15-tu zmarło —,w tej 
liczbie chłopców—, dziewcząt =; dorosłych, w tej 
liczbie  niężczyzn =e, kobiet —, a miunowielją:— 


Z A EA ZO AT 


LISTA PRZYJEZDNYCH. 

Hotel Polski. Kup. Periman z Minska, Śuiameo- 
now z Mińska, wł, dóbr Skarryński z Lićnnerza, 
kap. Siemiontkowski x Berlina, Neudorf z Warsza» 
wy, adw. Löwy z Piotrkowa, dr. Rale z Kalisza. 

Hotel Hamburski. Pp. Bylenko z Żytamierza, Czu- 
dnowski z Charkowa, Herszman z Muskwy, Wol- 
lersztein z bynaburga, Disarzewski g Moskwy, 
Waka z Berdyczowa. i 

Hotel Manteuffel. Kup. Arndt z Krenzburga, Fin- 
kulhaus z Warszawy, Popow z Aleksandrowa, Van 
he z Mławy, 5. Kalun z Moskwy, S. Lubelski z Ry- 
gi, R. Milier z Uileradortu, x 


Nr. 37 „Gazety Rzemieśiniczej® wyszedł z 
druku i zawiera: „Od Redakcyi:* Zawiado- 
mienie o przeznaczeniu 10 premiów za na- 
pisanie odpowiedzi na pytanie: „Czego pos 
trzeba naszemu rzemieślnikowi?* „Wysta- 
wa ogrodnicza w Warszawie, przez Ant. 
Babiekiegoj „Kilka słów o wystawie wę- 
gierskiej w Budapeszcie," przez E Je 
„Crawędy warsztatowe, przez Olka; „ITo- 
respondencya ze Lwowa, przez Stanisla- 
ja; „Wiadomości krajowe i zagraniczne:“ 
Projekt odzyskania utraconego postorunku, 
Na starą nutę, Inspektor kołz rzemiosł 
im. Konarskiego, Szkoła rzemieślnicza 
wyższa w Łodzi, Z kas rzemieślniczych, 
Ofiary.— „Ogłoszenia,“ — W odcinku: „Po 
staremu,* ©. T, Jeża (ciąg dalszy). 


pm OE 


4 DZIENNIEŁDÓZEI 


O GŁOSZENIA 


PRZEWODNIK ADRESOWY. e 


Di yr niii Wd aż zy stó kr. Mk yloweg go OBEDA B f EHI E. ; 


* miasta Łodzi > D | 
4 z r. Rundo leczy choroby nerwowe 
podaje do powszechnej  kaonośi: O KWROWNSNO jako też Aa Jofodka i i kiszek za po- 
Że w.dniu 27 listopada (9 grudnia)|P A y. N por aR mocą elskiryczności. Nowomiejska dom 
1885 roku o godzinie 11: z rana, w ro UEpyra, raariii. Cynmmmekiii, W-go Jarocińskiego. | 1977—0— 0 


| IF Zupełna wy przedaz mi 


Z powodu szczuplości nowo wynajętego przeze- 


kancelaryi łódzkiego wydziału hy-|"FTSTPETRY lomiit By r. Jloxau BB) on : na 
Rolaczae go przed aien Ju- a 1384-D, NA ak a E E kozę = mnie lokalu, odbędzie się w moim Po = 
liuszem / Gruszczyńskim, odbędzie Suk OI I Toa B „| ban din wiii delhikatesda ia sklepie na Nowym Ry nku Nr. 6, I 
się sprzedaż nieruchomości tutej- e Pirania i a paren L. JANISZEWSKIEGO = m=i 
7 T Li « ca . p H i 5; 

szej Pola a, acne r a UpOXABATSCA MBIRHMOGC HMYIECTBO ze > obia e A PROD wyda, > zupełna W yprzedaż =| | 
towarzystwa kredytowego w sumie| PPzaexamee Banany QHBUHH- y po OP 1992—.0—0 = zi 
rs, 2,900. etowy. 3atmowaomeecx BP MÓC Z| gotowej garderoby męzkiej po zniżo- "= 

Licytacya rozpocznie się od su- x onSkemioe 204 py0. — RON., BA paź |. nych cenach ce| 
my rs. 4,350. > |yx0BierBopeHie upereasiu JIcoma M GUTENTAG = | = 

Przystępujący do takowej obo- P ma s." Juliusz Hafftstein. 5 
wiązani są złożyć vadium w ilości| “70b H ONSRKY npoxanaeAkrxT | Jubiler, Nowy-Rynek Nr. 3. | | 1600-06 É | 
rs. 580 "a 2049-—3_] |"PeHMETOB% MO:RHO DASCMATPHUBATK RKA NN NL. ___ 0. 
RODRAZE y Cyaeónaro I[pucraBa n BE genb . a] RE MG Zupełna wyprzedaż %z | 

. oso oo |Ipojraxu ma mber omot. ` a RE w" | = ~e o ać 
Syndyk tymczasowy masy upadłości| ~  ABrycra 28 JHA 1885 r. Alfred Kwaśniewski 
Ottona Auricha 2051—1—1 Cyuuickii. © beatin, dom Zia miast Łodzi. = 
l schodnia, dom Zieglera 

kupca w Łodzi zumieszkalegi. ` * = 1819—0—0 ! Ah 

Na mocy art. 502 kod. handl| . OBŁABNEHIE. | żę +PARARRARU 
NN y DA |. QyxeGnait TIpueraBń Cosa Mu- OBBABNERIE. 


ad AREA a. posxo Cyxeń I-ro IlerpokoBckaro|Cyaeómsii lHpucrash Csbsga Ma- , Fabryka Porti and- ków 


ę _|DOBRIXD fi I-re  Ilerpokoneka-|8$ 
szegoogłoszenia, bądź osobiście, bądź OKpy ra, A RE jaa P? a. Ta i RE 
przez swych pelnomocników, przed| 2 P9TPYONIA BB T, JOSHA BE 10- pyr 


` j - ri sie 3 
ainean sendylior otrko. D$ N. 1384-D, obwanainer», wrojkuTexperzywmii BB TOP. JoxBu c: 
WENA > oko A 9 Cenrxópa cero 1885roxa B%10|BR gomb N. 1884-D, GÕBABIHETD| a 
celem oświadczenia z jakiego ik dac. yrpa Bs rop. Jion, Bz|tro 17 Cearaópa cero 1885 TOXA| > 
18 A = , a 
lu i na jaką sumę są „wierzyciela- zoxb  Himorax Illrapra N. 1437,j66 10 wae. yrpa B® rop, Jloxau NIE DEE JI 


$ Hakoj TAPK 5 
mi i celem wręczenia mu tytułów ÓyĘETŁ - NpORABATECH NBIDKIMOC. AOM 7 Koxa Hrapra nox5 N. 
swych wierzytelności lub złożenia 4Y WeCTBO, npumagxexamee IMn-|1437, 6yxeT% NpOXABATECA ABAKH- 
hy ] Mony MuHrraMo, 3AKIIOUAPIĘCECH MOG HMYyIĘECTBO IpHRAMNIERAMNEE 
takowych w kancelaryi sądu okręgo- , Doo r e. 
wego piotrkowskiego. KOpOBAX%5, JOIWAAX'D, HETCAKAXH;|VPHApPHXLY pry, 38 : 


rzyłą YV, : a A ; 7 1 A a TĘTm 
Syndyk tymczasów Ósrukax% H BO8%Ń u oiębREHAOE 140|meceA r BOBA b -H pan H W W y lączną Spi zedaż SW oich fab rj 
Aleksander anwy, chijPYÓ — xon., na yxosiersopenie ogbrennoe 115 pyó. — KOM, 


kacyj dla Lodzi i okolicznych miast fir- 
nperensin Poscyaaba Bakanke-|yXOBierBopekie nperenaiu Beż: 3 


$ Ma zaszczyt zawiadomić, że powie- 
LD |-| + ; . |. 

p. adw. pays y |tt. CPE D Ó mie RAFAŁ SACHS w miejscu. 
Q 


Onac m onbury pO AABRCMBX D Omneb u OgbHKY MpOoABAEMHXD 
RO ÓW —|NpeXMCTOBL MOKHO paZCMATPUBATE |UPORMBTOBP MOKHO PACMATPHBATB 


POTRZEBNE SĄ = |y Cyxeónaro IIpucrasa r BD zenb y Cyxcõraro P Bb JĘCHB ; Sorig @ 
BETE > UPpoXaKH He ; i - p 177 3 i na z Ao + 
: panny „uzdolnione 0 Oemnnópn 2 zma 1885 A > Aarona 81 jum 1685 r [p Odwolując się na powyższe oglosze- 
a ün- m A s sA 
anka Duki, dom. Ladwiu| 0011 0 Gysunekia, | 221 . GYNMHCHIM. (dnie, polecam Szanownym Tuteresantom 4 
Meyera.  . 2048—8—1 | luf ARROW RR, E OCE pośrednietwo w razie zamówienia $ 


-|Z dniem 1 października r. b. jest 


do wynajęcia w domu moim : Te se cementu Z fabryki, który także 1 na 


; j Ill |f liii | LOKAL Ha 03 moda, 3 ii skladzie utrzymuję, 
te 


w któr ym dotychczas mieści się cu-| P wyższych zakładów naukowych, žy- 


w resztkach i różnych gatun- kiernia. czy sobie udzielać lókcye na godziny ġ 4 poważaniem 
c 


kąch pole |. Juliusz Hafftstein 30 000054 tE vss  _ Rafał Sachs. 
Now ne 2010—3—2 
ay ŻYRARDOWSKI i s 2%. i (005 |Gaeoeoeo0+$B ŚWRRARRAREGU | SHYY o 
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GIELDA WARSZAL WSECA d. 15 wrzosiia, Roa E R — E 
RUCH POCIĄGOW KOLEJOWYCH 
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